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SPIS R Z E C Z Y .
Str,

PRZEDMOWA V—XI
NIE WIEM KIEDY, NIE WIEM SKĄD , . 3

KRAJ LAT DZIECINNYCH,

Dom 7
Na strychu , 8
Dama porcelanowa , 9
Stary kantorek 10
Szafa 11
Na biurku ojca 12
Książę Józef , , , , . , . . 1 3
Dziadunio 14
Babunia . 1 5
P s y . . . . 1 6
Pierwszy strzał . 17
Pod Twoją strażą 18
Przebudzenie , . . . . , . , 1 9
Pierwszy deszcz . 20
W parku 21
Noc Księżycowa 22
W ogrodzie 23
Królestwo ptasie 24
W studni 25
Owce 26
W wozowni. 27



Młocka
Za bramą ,
Orka
Łąka we mgle ,
Na grobli
Samotna sosna .
Niedziela ,
Powrót z jarmarku . , .
Karczma . . . . .
Jesień , , , , . ,
Zima . . . . . .

OGLĄDAM SIĘ ZA SIEBIE,

Oglądani się za siebie
Winobranie . . . . .
Milczenie . . . . .
Poławiacze pereł
Życie . . , , . ,
Jakże ciężko , ,
Nie zostawiamy nic za sobą
Wspomnienie . . . .
Ucieczka .
Młyn
Czas . . . . . .
Pod banderą marzenia
Marzenie ,

ŻAL.
Źródło było zwierciadtem .
Nastrój ,
Dwie dusze ,

Szczęście
Nie pytaj .
Tęsknota
Jesień . . . , , ,

Str.
28
29
30
31
32
33
34
35

. - . , . 36
37
38

.. .
41
43
46
48

. . . 4 9

. '. 50
52
54
56
57
59
61
62

. " ' . 65

. . 67
69
70

. 7 1
. . 72

. . . . 73
74
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Prawda
Ból . . .
Pomylone życie .
Umiera miłość moja
Ostatnia wola
Chwila
Epilog

ANNO DOMINI.

Benedyktyńska cicha praca
W zaułku staromiejskim
S e n . . . . . . .
Bajka porcelanowa .
W starym pałacu . . . .
Astrolog
Z rękopisu starej kroniki klasztornej
Biczowanie , , . . , ,

Z WRAŻEŃ WŁOSKICH.

Pociąg dudni po szynach ,
Wieczór . . . . . .
Wiosna włoska ,
Opustoszała willa

Str.
76
77
78
79
80
81
82

85
88
91
94
97
99

102
104

109
. no

111
. 113

Faun tańczący . ł15
W ogrodzie klasztornym . . . , , . 1 1 7
W Wenecji 118
Mnich 120
Dzban z Arezzo 122
Z motywów rzymskich . . . . . . 1 2 3
Przede m n ą morze lazurowe . . . . . 1 2 5
Na te wyśnione brzegi 126
Winogradowe, szerokie liście . . . . . 1 2 7
Spełnijmy tego wina czaszę , , . . . 1 2 8
Niedziela - 130
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U wrót willi włoskiej , . . , , , . 1 3 !
17. IV. 1860 132
Garibaldi 133
Tivoli 134
Wspomnienie z Pompei . , , , . , 1 3 6
Fresk pompejański 138
Pożegnanie , , , 1 4 0
Na grobie Shelley'a 143
List z Wenecji d o Zakopanego . . • . - . . 1 4 5

LISTY, KTÓRE JEJ NIE DOSZŁY.
Od modrej toni morza
Oliwkowy gaj szeleszczę ,
Szafirowe morze wkrąg
Ametystowe glicynji sploty
W gorące, skwarne południe ,
Duszy mojej dziewosłębie ,

ALEJA JESIONOWA.

Skroś jesionów cienistą aleję .
W białym dworze
W jesionowej alei kurniawa
Stare jesiony, czy pamiętacie? .
Wichry już liście - .
O jesiony! jesiony!

ECHA.

Wszystko mija
Margrabiny
Słońce się przez okno wdziera
Klawikordu dźwięczą tony.
Stary porlret
W rękojeści złotej szpada .
W pałacu gości gromada ,

153
155
156
157
158
159

163
164
165
166
167
168

171
173
176
177
178
179
18t
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1807
Masońska kiclnia i szpada,
W Jabłonnie

MOJEMU POKOLENIU.

Str.
182
183
184

Potomni, którzy przyjdą , , . * . . 189
Szkoła 191
N a czwartem piętrze . . . . . . 1 9 3
Tajemnica . . . . . • • • 194
Wspomnienie
Lubię na greckich wazach .
Tarcza Achillesa , . . . . •
Po nocach mi się śnią
Bitwa

195
197
198
200
201

ROK 1914/1915,

Polsko! 205
Baranku Boży! 206
Tej samej godziny 208
14. VIII. 1914 209
Hasła 212
Wczoraj a dzisiaj . . . . . . . 2 1 4
Rozmowa , 216
Rży koń u żłobu • 218
Pogrzeb 219
Droga śmierci , • 221
Jarzębiny , , . . . . • * • 2 2 3
P o bitwie , , . . , . . • ' 2 2 5
Nad twą mogiłą 227
Na armacie 228
W noc wigilijną , . • . . • • • • 229
Wiosna 1915 roku 231
Jesień 1915 roku 232—243
Widzenie , . , ; 244
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Str.
WOLA ŻYCIA.

Jedna w nas wiara ,' ' , 249
Raport gen. Dąbrowskiemu . . . , 250
Przysięga żołnierza 252
Trąbka ułańska 254

WIERSZE RÓŻNE.

Szlachcic n a zagrodzie , , , , . . 2 5 7
Na śmierć Casementa , , . . . 259
Dziwacy . . . . . . . . . 2 6 0
Tęsknota gościńców , . . . . . 261—262
Naprzeciw słońcu 263
Dzień wiosny 264
Ciche ruiny . . . . . . . . 2 6 5
Róże 266
Miłość bezdomna , 267
Taki zwykły życia tryb . . . . . . 2 6 8
Podwójny człowiek 269
Przebaczenie . . . . . . . . 2 7 1


